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Z e Lwowa. —-  •
T) • % , *ma 29. maja:  Uroczystość i m i e n i n

JC lU i ••., u ° s c i ,  na moey otrzymanego najwyższego 
j  !azn —  ponieważ nazajutrz Święto- Bożego 

a przypadało —  obchodzono dzisiaj uroczy- 
ern nabożeństwem w kościele mctropobtal- 

\ z odśpiewaniem hymnu St. Ambrożego i
pieśni ludu" Jego Escellencyja JW. JX. Arcy­
biskup Prymas celecelebrował na tern nabożeństwie, 
Da którem wszystliie tak cywilne jakoleż woj­
skowe władze, Stany, i liczna publiczność, za­
syłały do nieba najgorętsze modły za pomyśl­
ność naszego najdobrołliwszego Cesarza. Wielka 
parada kościelna na placu koszar Jabłonowskich
z powodu^słoly odbyć się nie megła. ■>

JCKMość przenikniony Lem samem najłasisaw- 
szern uczuciem szczególniejszej troskliwości, ja­
kiem. się już w Bogu spoczywający ś. p. Cesarz; 
Franciszek I. odznaczał, ped względem opiek* 
i utrzymania duchownego jerozolimskiego zakonu. # 
kawalerów Ś. Jana, który przez długi czas dhł 
Europy wielkie położył zasługi , a. przez zmienne 
koleje losu był wstrząśnionym, raczył dilia 15- 
stycznia 1839 zezwolić na utworzenie osobnego ‘ 
lom-bardzko-weneekiego przeoratu zaltonu Joan- 
nitów. Na. uposażenie tegoż przeoratu raczy! 
Najjaśniejszy Pan szczególniejszą Swą łaską prze­
znaczyć jako własność temuż zakonowi kościół 
tudzież gmach należący niegdyś do maltańskiego 
przeoratu w Wenecyi , i oraz rozporządził, aby 
kosztem- skarbu- państwa, komandoryją przeoratu 
założono. U * c

i) r̂ la 30. maja: j?rocesyja na- B oz e  C i a ł o-r W .  m u j u  . r r o c e s y ju  u *  r > u z o  v. v u-»ir
odbyła Sie dzisiaj z wielką uroczystością. Lubo 
poranek był pochmurny i dżdżysty, po lOtej wy­
jaśniło sie niebo i procesyja mogła. zwyczaj nem i 
orogami "po u];cach miasta przechodzić. Jego 
hxcełl. JW. JX. Arcybiskup Prymas wystąpił 
pontyhkalnie, a Jego Exceil- JW. Prezydent gu- 
“ ernijalny baron Kricg, z członkami c;k. Rządu 
krajowego i  Stanami, zamykał długi i imponu­
jmy pochód. Towarzysząca procesji dywizyja 
grenadyjerów dawała zwyczajne salwy, na które 
stojący m  placu, batalijon pułku barona Mariassy, 
“ ailicyja miejska i rozstawiona na wzgórzach 
ai’tyleryja miejska odpowiadały.

Oprócz tego najłaskawiej zezwoloncgo- zakładu 
istnieją już dwie komandoryje przez Jego Świąto­
bliwość Papieża na tenże sam cel przeznaczone. , 
tudzież trzy liomanuoryje , które się tymczasowie *r 
z dochodów ze skarbu samego zakonu utrzymują ;. 
a. ponieważ w Lombardzko-Weueckiem Króle­
stwie znaczna część szlachty skłania się juz do 
założenia komandoryj , z tego powodu, rozpo­
częto już pod. tym względem stosowne do prze- 
pisóy układyj akoż  tuszyć można,  iż uowy len 
przeorat w krótkim .czasie trwałą posadę uzyska 

W skutek tego JCMość najwyższem. postano­
wieniem z d. 27. kwietnia b. r . , przedsięwzięte 
ze strony zakonu mianowanie c. k. gubernijal- 
uego radzcy, komandora papiezkiego orderu. Ś.



Grzegorza, człoul<a wielu “uczonych towarzystw 
i instytutów i komandora udzielnego zakonu Jo- 
anuitów, Jana Antoniego C a p p e l l a n  de l l a  
C o l o m b a ,  raczy! najłaskawiej potwierdzić prze­
orem lombardzko-weneckiego przeoratu.

• S , ’JCIłMość najwyższem postanowieniem z dnia 
14. maja raczył nadliczbowego komisarza cyrku­
łowego , W i l h e l m a  b a r o n a  S c h l o i s s n i g g ,  
mianować nadliczbowym i bezpłatnym sekreta- 
rzemfcgubernijalnym w Galicyi.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. '

Hiszpanija. ' * •
Moniteur z d. 16. maja zawiera następujące 

» dwie depesze telegraficzne: l )  »Bajonna d. 15.
maja, pół do 7. zrana. D o w o d z ą c y  j e n e r a ł  
2 0 tą d y w i z y j ą  w o j s k o w ą  do m i n i s t r a  
wo j n y .  Guardaminó z 300jeńcami dostało się 
w moc Espartera." —  2) Bajonna d. 15. maja, * 
godz. 5ta wieczorem. P o d p r e f e k t  B a j o n n y  
do  m i n i s t r a  s pr aw w e w n ę t r z n y c h .  Kró­
lowa Hiszpanii wyrokiem z d. 10. maja przy­
jęła dymisyją ministrów pp. Pita Pizarro , Cha- 
con i Hampanera. Na ich miejsce mianowała 
tymczasowie pp. Yigodet, Arrazola i Ferraz.« , 

0 Wiadomości od granicy ltatalońskiej ''wspomi­
nają o zaciętej potyczce, zaszłej d. 28. kwietnia 
w okolicy Yichu , między karlistami pod hrabią 
d’Espana a krystynistami pod brygadyjerem Car- 
b o , w której ostatnich ze znaczną stratą pobito. 
—  Na ulicach Kody (nad Terem) dokąd lcarliści 
wpadli , bito się przez cały dzień z wielką za­
ciętością , aż nareszcie Carbo, straciwszy dwa 
działa, amunicyję i kasę wojenną , zmuszonym 
był ustąpić, —  Na wiadomość o tej klęsce po­
spieszył baron de Meer z Manrozy izająłVich;  
jenerał hrabia d’Espana stoi w Ecjuirol, o dwie 
godzin ztamtąd, —  Jedna kolumna wojska Ca- 
brery ma się zajmować obwarowaniem stanowi­
ska Anonu, na południowej spadzistości Sierry 
de Moncayo, niedaleko Tarazony. *

Donoszą od granicy hiszpańskiej pod d. 13. 
m aja, ze Diego Leon wtargnął w dolinę Bo- 
rundy, opuszczoną od r. 1834 przez krystyni- 
stów. Zajęcie tejże otworzy ważny związek mię­
dzy Witoiyją a Pampelurtą i uczyni krystyni- 
stów panami wszystkich wąwozów, prowadzą--- 
cych w przykrą i zawsze dotąd przez karlistów 
zajmowaną okolice Amescoa.

Wielka Brytanija i Irlandyja.

Królowa dawała d. 10. maja wieczorem w pa­
łacu buckinghamskim pierwszy w lej porze ro­
ku (S ais on) bal dworski. O pół do l it e j  przy-

. był do pałacu Wielki-Ilsiązę Następca wraz z Fry­
derykiem Henrykiem królewiczem Holenderskim, 
przy assystencyi wice-lirabi Torrington i hrabie­
go Orłowa. Najznakomitsi członkowie arysto­
kracji angielskiej byli na tym festynie, między 
nimi stary hrabia Grey, książę Richmond, hra­
bia Durham, książę Wellington i lord Melbourne. 
Królowa przybyła około godz. l ite j do wielkiej 
sali w assystencyi margrabiny Normanby, lady 
Clive i panien Lister i Anson, i otworzyła bal 
z Wielkim-Księciem Następcą, pod czas gdy kró­
lewicz Holenderski z księżniczką Augustą Cam­
bridge tańczył. Do drugiego kadryla wezwała 
Królowa królewicza Holenderskiego. O godzin»e 
lszej zasiadło towarzystwo do stołu, na któr)7m 
Flaxmanna tarcza Achilesa główna stanowiła ° '  
zdobę. —  Dnia 11. maja Wielki-Książę Następca 
Rossj-jski i królewicz Holenderski zwidzili zbro­
jownię w Woolwich, gdzie na cześć ich kilka 
obrotów artyleryjnych wykonano. Dostojni g0'  
ście bj-li bardzo zadowoleni z przjjęcia od tam­
tejszych władz wojskowych. W powrocie do 
Londynu zwidzili dom inwalidów w Greenwicn.

Posiedzenie i z b y  l o r d ó w  d. 13. maja był° 
licznie napełnione, atoli zawiedziono się W na­
dziei uzjTskauia wyjaśnień o powodach usunicę13 
się Sir Rob. Peel. Gdy lord Melbourne kilka 
słów z cicha z jednym z sekretarzów pomówi*» 
lord kanclerz odroezj-ł izbę na dzień następn}-^ 
—• Na posiedzeniu i z b y  n i ż s z e j  d. 13. t. m. 
oświadczył lord John Russell , że jeźli Sir R°k* 
Peel, który otrzymał od Królowej pozwolenj0 
do udzielenia szczegółów, jakie znagliły 8° 
uchylenia się od składu gabinetu, da potrzebn 
w tym względzie objaśnienia, on ze swojej strony 
wyłoży powody, które doradzców Jej Król. M°s®ł 
skłoniły do powtórnego objęcia swych Posa.
Sir Rob. Peel zaczął więc swojo objaśniony 
Układy zerwano , ponieważ Królowa nie chc,a 
rozłączyć się z temi damami swojego dwoj'* ’̂ 
których godność i pokrewieństwo nadawały 1 
pozostaniu przy osobie Królowej polityczne z
czenie* • .  *  ‘ 'wiad*

Lord John Russell, w odpowiedzi na os
czenia Sir Kob. Peel, zawiadomił o szczeg a .y  
przez które naczplnicy partyi torysów na 
na widownię wystąpili. Sam lord Melbo0) 
sunąwszy się z ministerj-jnm doradzał y.6 ja£,; 
by księcia Wellingtona wezwać kazała-_ 
zaś ze swojej strony żądał od Królowej, a ,,
Sir Rob. Peel poruczyła skład gabinetu- 
wa dała pełnomocnictwo; zezwoliła aze gjfag 
dności i posady dworskie osadzane były ^  
zdania nowego ministeryjum ; chciała tj ja
my zatrzymać, któremi dotąd zwy!km i
otaczać. W  tym punkcie zaszła r ó z n o s c



n,e można się było porozumieć. Objaśnień (ła­
janych przez lorda John Russell zdawała się 
izba chętnie słuchać, poczem odroczyła się do 
dnia następnego.

Według dziennika Standard krąży wieść, że 
lord John Russell, lord Palmerston i p. Spring- 
Rice (sekretarz Stanu spraw wewnętrznych, se­
kretarz Stanu spraw zagranicznych i kanclerz 
izby skarbowej) oddalić się mają z gabinetu, a 
na ich miejsce mają wstąpić: lord Morpeth ,* 
lord Durharn i p. Ponlett Thomson.
0 Pisma angielskie donoszą pod dniem 14. maja, 
ze margrabina Normanby, zaraz po usunięciu 
s'§ ministeryjum Melbourna, podała o uwolnie- 
n,e swoje z posady damy dworskiej.

P. 0 ’Connell na zgromadzeniu odbytem d. 13go 
m®ja w wkawiarni pod koroną i kotwicą*, założył 
zj(iązek prekursorów, celem zreformowania Wiel- 
kiej-Rrytanii.

Przerwane w nr. 61 wGazely* naszej r o z p r a ­
wy w i z b i e  n i ż s z e j  p o d  w z g l ę d e m  
Z a w i e s z e n i a  k o n s t y t u c y i  w J a m a j c e ,  
w ten sposób uzupełniamy , że w sprawie tej 
jiow.it jeszcze p. Ewart, radykalista , pochwala- 
3?c postanowienie rządu i powstając na izbę u- 
8l/i'vodawczą w Jamajce, która ciągle działa prze- 
Cłw uczuciu i potrzebom ludu. Mieni się on nie­
przyjacielem wszelkiego systematu uciemiężenia, 

?dz takowy w Irlandyi bądź w Jamajce się poja- 
l îa‘ W podobnym duchu przemawiał p. C. Bul- 
• r. także radykalista, powstając na pana Hume 
J kilku innych radykalistów , którzy się rzeczo- 
nemu bilowi sprzeciwiają. Na co odpowiadając 
z nie' wyraził wprawdzie ubolewanie swoje, 
mci Zmuszony j est głosować przeciw liberalne- 

.^"listeryjutn, ale należy mu tak czynić, 
t tewaz żadną miarą tak niesprawiedliwe- 
st P0 j a,1°wienia, jakiem jest zawieszenie kon- 
zad W ■!amaj ce » wspierać nie może. Na 
tym11"3 Pana Maclcan odroczono rozprawy nad 
po Przcdmiotem do dnia 6go maja, lecz z 

j o n  u przerwy, jaka zaszła przez dymisy- 
piero ministrów , o sprawie tej do-
0a . , ", 35. maja wspomniono w izbie niższej, 
sell ° Iemto posiedzeniu wyznał lord John Rus- 
jakierf0 n*e ni0ze jeszcze oświadczyć dokładnie, 
Hi 'c^° Postępowania pod względem bilu o Ja- 

, UzyJ? ministrowie korony. Atoli na to 
l ego p r r -a ł-izbe> ZC ^n‘ a rnaj a lik  zacny 
°«ad z LZNJac*el, podsekretarz Stanu w wydziale
0sPrawachaT0UCl?,e^  luL ° n Sam I>oda nl0C'Vj?Vvnioselr t j  majk*. Na lemże posiedzeniu na 
duja ° .a John Russel odroczyła się izba do 

rnaJa » W którymlo dniu przystąpiono 
do wyboru nowego mówcy. 1

Bank Anglii postanowił dnia 16. maja swoje 
disconto na 5 procentu.

Śmierć jenerała A 11 a r d a , który zostawał 
w służbie Radszacha Lahory, Rundszyt Synga, 
a o której gazety paryzkie powątpiewały, potwier­
dziła się teraz. Jenerał Ałlard zostawił we Fran- 
cyi wdowę, plemienia indyjskiego , i pięcioro 
dzieci, które w Saint-Tropez mieszkają.

Do rządu i wydziału spraw indyjskich nade­
szły dnia lOgo maja z Indyj Wschodnich lądem 
(to znaczy przez Egipt) depesze. Doniesienia 
z Bombaj dochodzą do 26go marca i opiewają 
pomyślnie. Zbuntowani naczelnicy Syndu pod­
dali się istotnie władzom angielskim , i skłonili 
się do przyjęcia u siebie wojska posiłkowego. Spo­
dziewamy się, iż okoliczność ta wszelkim nie­
przyjacielskim poruszeniom wlndyjach na przy­
szłość koniec położy. Sir Willoughby Cotton 
wyrnszył z dwiema brygadami piechoty , jedną 
brygadą jazdy i z stosownym parkiem artyleryi 
dnia 23go lutego z Szykarpuru ku przesmykowi 
Bolanu. Szach Szudszah zamyślił z swojem woj­
skiem w pierwszym tygodniu marca z Szykarpuru 
wyruszyć. Sir John lłeane podstąpił swoją Jjr- 
wizyją dnia 24. lutego do Larkany, pomiędzy 
Hyderabadem a Szykarpurem , i chciał pomknąć 
się aż do Daduru , który u podnóża gór Bolań- 
skich jest położony. Wszystko zdaje îę zapo­
wiadać pomyślny postęp rzeczy, jakoż nawet po­
między porucznikiem Potlinger a Ramramem 
księciem łleralu przywrócono znowu dobre po­
rozumienie. Syrdarowie po bezowocnej wyprawie 
wrócili do Hcratu i odtąd już dla spraw angiel­
skich przyjaznymi się okazują.

.  Francyja.

Moniteur z d. l 2go maja zawiera wiadomość, 
że traktat pokoju, zawarty między Francyją a 
Mexykiem d. 9go marca, rząd mexykański d. + 
25go inarca ratyfikował.

Moniteur zawiera trzy rozporządzenia królew­
skie z dnia 17. maja, mocą których p. Quesnault, 0  
radzea Stanu, członek izby deputowanych , mia­
nowany jest sekretarzem jeneralnym w ministe­
ryjum spraw wewnętrznych ,• wice-hrabia Dejean, 
rudzca Stanu, członek izby deputowanych, jene­
ralnym dyrektorem policyi królestwa, w miejsce 
pana Alexego de Jussieu ; a pan Antoni Passy, 
członek izby deputowanych (brat ministra skarbu) 
dyrektorem departamentalnej i komunalnej ad- 
miuistracyi, w miejsce pana Macarel.—  Uchwalą 
królewską z dnia l5go maja mianowano pana 
Martineau de Chezuez , rad/.cę Stanu , sekreta­
rzem jeneralnym przy ministeryjum wojny i 
z urzędem tym ma połączyć także czynność dy­
rektora kontroli oraz ogólnych, obrachunków



(comp‘ nbiUtg.^ Taż uchwala królewską miano­
wano jen o rai a dywizyi Trezcl (który czas długi 
w Afryce dowodził) dyrektorem personału i wo­
jennych operacyj. —  Temps nie ltonteut jest 
z niektórych tych mianowań, ponieważ p. Ques- 
n a alt jest jednym z najzaciętszych stronników 
owych 221, a nowy dyrektor policyi jednym z nai- 
gorliwszych doktrynislów.

Monitear z dnia 16. maja pisze : »Paryż jest
zupełnie spokojny. Nawet ciekawość, która tylu 
próżniaków wiodła na miejsca zaszłych dnia l 2go 
i l3go wypadków, juz dzisiaj zupełnie została 
wyczerpana. Stolica nie przedstawia więcej scen 
owvcli, które ją tak boleśnie wzruszyły."

Ńa posiedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  
dnia 14. maja, przystąpiono do w y b o r u  n o ­
w e g o  p r e z y d e n t a  i z b y ,  ponieważ pan 
Passy do minisleryjum wstąpił. 15y 1 o obecnych 
422 głosujących. Stanowcza większość wynosiła 
przeto 212. Tej przy pierwszym skrulynic ża­
den z kandydatów nie uzyskał, iłeżc na pana 
Thiers tylko 201, a na paua Sanzet 199 głosów 
padło, podczas gdy reszta rozdzieliła się pomię­
dzy im ych; i tak Lamartine np. otrzymał 5 , 
Dupin '10, Odilon-Barrot 3, Łaflitte 2, a Royer- 
Collard 1 głos. Przystąpiono do drugiego skru- 
tynu. Ten za panem S a u z e t rozstrzygnął, 
który 213 głosów otrzymał, podczas gdy za pa­
nem Thiers okazało się tylko 206 głosów.. Sau- 
zet, jak wiadomo, należy do lewego środka, ale 
do lego odcienia, które w ostatnich czasach zbli­
żyło ich do prawego środka, to jest do dawnych 
ministeryjalnych , a co kierującym temi obrota­
mi —  pp. Teste , Dufaure i Passy —  zjednało, 
wstęp do ministeryjum.

Po mianowaniu nowego prezydenta izby przy­
stąpiono jeszcze do wyboru d w ó c h  w i c e ­
p r e z y d e n t ó w ,  w miejsce weszłycli do mi- 
uisteryjum pp. Teste i Cunin-Gridaine. Liczlia 
głosujących wynosiła 392 ; stanowcza większość 
197. P. G a n  n e r  on  (zlewei strony) i jenerał 
J a c c j u e m i n o t  (ze  środka) otrzymali każdy 
po 201 głosów i obwołano ich wice-prezydentami." 
Po nich najwięcej głosów ir eli pp. de Sad^ (176) 
i Benjamin Delcssert (167). •

*Na posiedzeniu i z b y  p a r ó w  dnia 14. maja 
nowy zachowawca pieczęci p. Teste wstąpił na 
mównice i odczytał następującą królewską uchwałę: 
»Ludwik Filip, i t. d. Zważywszy, że miasto Paryż 
było dnia 12go i l3go maja widownią z a m a ­
c h ó w  na b e z p i e c z e ń s t w o  p a ń s t w a ,  
których sprawców wybadanie i ukaranie, czy oni 
pojedyńczo czy za pomocą stowarzyszeń dzia­
łali w powstaniu, izbie parów przyualezy, roz­
porządzamy przeto co następuje: Art. 1. I z b a  
p a r ó w  jako sąd  ukonstytuowana’, przystąpi

niezwłocznie do zawyrokowania uwięzionych, 
jako sprawców, wspieraczów lub współwinowaj- 
ców onych wypadków. Art. 2. Pod względem 
badawczego poslępowauia takowa trzymać się bę­
dzie form , dotąd przez nią przestrzeganych. 
Art. 3. r .  Franclt-Carre, nasz prokurator jene- 
ralny przy sądzie w Paryżu, sprawować- będzie 
urząd prokuratora jeneralncgo przy naszym są­
dzie parów, a w przypadkach przeszkody zastę­
pować go będą pp. Boucly i Nouguier. Art. 4. 
Naszemu zachowawcy pieczęci polecono wyko­
nanie niniejszej uchwały. Dan w Paryżu dnia 
14. maja 1839. Ludwik Filip." Izba zaraz po* 
tein zamieniła się w s a d  p a r ó w . .

Sąd  p a r ó w  mianował dnia 15. maja z grona 
swojego komisyję badawczą względem »majovvcgo 
procesu"; na jej czele stoi kanclerz, baron Pas- 
tmier.* Z uwięzionych kilku już wypuszczono. 
IV różne części kraju porozsyłano liomisyje ba­
dawcze. Wiezienie luxemburskie przygotowują 
na pomieszczenie więźniów. W  H ótelD ieu  po­
stawiono kompaniję wojska linijowego do strze­
żenia rannych buntowników. —  Dowódzcy pierw­
szej dywizyi i gwardyi narodowej , wyrazili po­
dziękę Króla wojsku linijowcmn i gwardzistom 
narodowym, za ich postępowanie w duiu 
- 13. maja. * .

Baron Pascpiier, kanclerz , i książę Decazes , 
wielki referendarz izby parów, rozpoczęli d. 16* 
maja w więzieniu Conciergerie badanie uwię­
zionych buntowników. Z  204 więźniów wczoraj 
wieczorem 20 puszczono na wolność, między ty­
mi dwóch służących margrabiego Dreux-BreZ_e' 
Iłomisyja izLy parów i adwokaci korony ma.l. 
mieć zamiar tylko takie przypadki, które 
bezpośrednio na bunt lub na spisek on emu 
pc Jstawę służący ściągają , pod sąd parów p0̂  
dać, inne zaś podrzędne wypadki do zwyczojn3 
sądów odesłać. . .  . 'Tirnes)

List prywatny z Paryża (w  gazecie 
utrzymuje, jalioky ostatnie powstanie wyszło z 
eilftć des jam illes (dalszego ciągu »Towarz)’st , 
przyjaciół ludu«) i jako przewodzców 0/ ie*’ p> 
oraz szefów różnych wydziałów wymierna ri^ 
Blancpń, Lamieussens, Martin, Bernard i Ba ^ 
Ostatniego raniono na barykadzie i wzięte ^ „cy  
zienia. Powstańcy zdawali się oczekiwać p® . 
wojska, lecz nie ma na to żadnego dowo ’ 
kohy partyja Bonapartyslów miała byc w ^ ̂  
czynną ; wszystkie hasła powstania brzmią 
k o : Niech żyje rzecz-pospolita 1 Frecz # 
wiltiem Filipem !" »  i ni P0'

Bracia Lepage, których magazyn r jj rzed 
wstańcy, jak wiadomo zrabowali, zapozna u. 
sąd prefekta departamentu, ponieważ v\ĉ  j^ką 
stawy, która gminy za pope2nit>ny z toj „



'cabuuok odpowledzialuemi czyni, dopominają się 
°d miasta Paryża wynagrodzenia szkód swoich.

bronić hędzie hraci Łepage przed

urzędowania wyszedł z Senatu 
wsi dziedzicznej, więcej do

D worów do organizowania tej ltramy przezna­
czeni, Florkiewicza Senatorem mianowali i w tej 
godności delegowany na pierwsze w roku 1817 
zgromadzenie reprezentantów, przez toż marszał­
kiem Łył obrany. Po czterech latach gorliwego

a osiadlszy we 
niego powrócić nie 

chciał , w klóremto wiejslliem ustroniu życie 
poświęcone cnocie, krojowi* rodzinie i przyja­
ciołom zakończył. (Gaz. Kr.)

Królestwo Polskie.
—  Z Warszawy d. 21. maja. — 

Feldmarszałek Książę Namiestnik Królestwa , 
powrócił dnia wczorajszego o godz. Gtej w wie­
czór z Petersburga. (G.!V ,.)

m m m i m '

P- Dupin 
sadem.

11- l igo maja w Poissy, w pomieszkaniu pana
e Querelles, jednego z adjutantów Ludwika Bo- 

napartego przy powstaniu slrazbursltiem, odbyła 
się bardzo ścisła rewizyja , lecz nic takiego nie 
Zualeziono, coby się na powstanie z d. l 2go 
^aja ściągało.

Dnia 13go maja umarł w Paryżu książę d o 
Pa s s  ano  (Maret.) Hugues Bernard Maret uro­
b i ł  sie w Dijon r. 17G3 i zawód życia swojego 
r°zpoczął szybko - pisarstwem. Po upadku mo­
narchii umieszczono go w wydziale spraw zagra­
nicznych i najprzód do Londynu , następnie do 
Neapolu posłano. Jadąc tamże, wraz z Semon- 
viheni dostał się w Graubiinden w niewole au- 
Sll‘yjacką i siedział wKuefstein,  dopokąd go 
z wydanymi przez Dumourieza członltami kon­
wentu za córkę Ludwilta XVI. nie wymieniano.

« ”  grudniu r. 1799 został sekretarzem jeneral- 
nyni konzulów, a r. 1811 ministrem spraw ze- 
Vvnętrznych. W stu dniach mianowany sekreta­
rzem Stanu i parem, poc/.em przez restaurowa­
nych Burhonów wygnany, uzyskał później po­
zwolenie powrotu do Francy?. 11. 1834 siał na 
czele trzydniowego ministeryjnm.

Włochy.
Według doniesień z Florencyi z d. lGgo maja, 

nadeszła tamże dniem wprzódy szlalelą z Jłzy- 
niu wiadomość, o śmierci wuja Napoleona kar­
dynała F e s c h.

D, 18go t. m. umarła w Florencyi hrabina 
J l Po n a  na raka w żołądku; na tę same cho- naj mmej wiedzićć , co się d 

która jej bratu Napoleonowi życie odjęła. 1

naszego Najjaśniejszego PanaDzień imienin 
obchodzono d. 29go maja odprawieniem uroczy­
stego nabożeństwa w hatedrze metropolitalnej. 
Wielka parada kościelna na placu ogrodu nie-

robe ,

Szwecyja i Norwegija.
Sławny reprezentant stanu włościańskiego na 

ejnaie szwedzkim, A n d r z e j  D a n i e l s o n ,Soi
Umarł dnia 27go kwietnia po kr J  ̂^
w 55. rolm Życia, w majętności s w o H . g 
thenburga. Pisma sztokolmslwe p
to jest jedna z najcięższych strat, ja # w
dotknąć mogła.

Kraków.
—  Z Krakowa d. 18. maja r .b . —

D. 14go maja r. b. umarł tu, domierzayic^^ 
lat wieku, były Senator wolnego mias 
wa , K a j e t a n  F l o r k i e w i c z .  ja a(j  s(?_
Księstwa Warszawskiego sprawował on ui „ „
dziego pokoju i radzcy departamentowego.
utworzeniu wolnego miasta Krakowa o mi 
pełnomocni trzech Najjaśniejszych protegują y

i # ' Ogdyś książąt Jabłonowskich przygotowana , nie­
stety, z powodu zaszłćj słoty, na nlczem speł­
zła! —  Duia 27go słyszeliśmy znowu imć pannę 
Z a m e c k ę w aryi z opery : O e r u 1 i lt s e w i 1- 
s k i. Przyjemna la aktorka , tancerka i śpie­
waczka , jak się z żalem dowiadujemy, ma r.as 
w królce opuścić; dla czegóż nie chcemy jej za­
trzymać ? Przecież polrzebujemy na scenie na­
szej młodych aktorek; jakoś i o pannie Szedler 
już nic nie słychać! Któż nam rozwiąże tę za­
gadkę? Gdzież wyśledzimy wątek do tego dra­
matycznego labiryntu? Toż nam niewolno by-

zieje za kulisami i 
w garderobie ? O! wykryjemy kiedyś przed 
publicznością tę tajemnicę , ho zaiste , już nam 
cierpliwości nie staje! —  Tutejszy obywatel To- 
masz Kulczycki, wykonawca kunsztu krawieckie­
go, otrzyma! najwyższe pozwolenie do wydawa­
nia *Dzieńnika mód4 dla męzczyzn. Tym sposo­
bem główny bank mody otwiera w naszem mie­
ście dla eleganckiego świata podrzędny oddział,, 
—  D. 28. rzuciła się w mieście z drugiego pię­
tra pewna niewiasta i w kilka godzin umarła. 
Zazdrość ku swojemu mężowi miała być przy­
czyną tego samobójstwa. Dnia 2Ggo , na kra­
kowskiej ulicy wbiegło trzyletne dziecię pod ko­
nie zwolna idącego powozu, ugodzone w piersi, 
W okamgnieniu ducha oddało ; jestto znowu dla 
rodziców przestroga, aby po nlicach nie zosta­
wiali samych w takim wieku dzićci. —  D. 30. 
po południu pokłócił się pewien szewc z swoja 
żoną. Uniesiony gniewem porwał nóż I ugodził 
ja w bek pod lewą piersią. Lekarze wątpią, a-



żeby wyzdrowiała. Sprawcę tego czynu natych- a łoju 1 /i kamienia, po 63 zr. 45 k r .; Jocl
miast uwięziono. —  Dnia wczorajszego Stani- Sleruberg z Kamionki, 6 sztuk, ważących mię*
sław hr. S k a r b e k  powrócił juz z pochóży, o sa 1 2 a łoju 1 %  kamienia, po 73 z r .; Smu'1-
którejs'my kilkakrotnie w »Nowiuach* naszych ski z Zabłotycz, 20 sztuk, ważących mięsa 13
wspominali. Y*** a łoju l 1/ .  kamienia, po 77 zr. w. w.

Dla obywateli na k o n t r a k t y  do Lwowa 
przyjeżdżających pożądaną zapewne będzie wia­
domość, iż dla dogodniejszego umawiania się w 
interesach, prześwietny Wydział Stanowy przezna­
czył tak jalt i w roku przeszłym miejsce w pa­
łacu dziedzicznym Józefa hrabi Komorowskie­
go c. k. podkomorzego, na Halickiem pod nrin. 
729 j?4- W tym celu otwarta będzie lemże co­
dziennie od południa aź do wieczora sala z przy- 
ległemi pokojami. Właściciel pałacu, znany po­
wszechnie z chęci zobowiązywania i zasługiwa­
nia na szacunek, aby współobywatelom pobyt 
uprzyjemnić, oddaje na ten czas do użytku i 
ogród przypierający, szczupły wprawdzie , ale w 
gnście teraźniejszym urządzony. Cukiernik lwow­
ski Pacławski będzie tamże miał swój biufet.

”
Dnia 28go maja umarł tu w 28 roku życia 

A d o l f  J u n o s z a  S l i f f i i i s l t i  c. k. prakty­
kant konceptowy. Rząd. utracił w nim zdalnego i 
gorliwego urzędnika a społeczeństwo pelnegoświa- 
tla i najpiękniejszych zasad młodziana. Obdarzony 
prawdziwie poetycznem ucznciem, płonąc zapa­
łem dla wszystkiego co piękne, tych myśli wyż­
szego natchnienia nie mógł w sobie utaić, i w 
chwilach wolnych od zatrudnień powołania wy­
lewał je  na papier. Pisał w języku niemiec­
kim, który sobie jak ojczysty przyswoił,. i wiele 

i prawdziwie pięknych poezyjnych płodów jego 
czytaliśmy z upodobaniem w »Mnemozynie*, tn- 

t  dzież w innych pismach i noworocznikach nie­
mieckich. (9.)

* 9
Wiadomości handlowe i przemysłowe. ,

(JSielirządowe.J 

Targ na woły we Lwowie d. 27. maja 1839.
Z przypędzonych 134 sztuk wołów w 6 parly- 

jach sprzedano rzeżnikom tutejszym, a miano­
wicie : Schapse Blut z Brzeżan, 37 sztuk, wa­
żących mięsa 13 /% a łoju 2 kamienie, po 86 zr.; 
Stabylski z Dmytrowa , 53 sztuk , ważących mię­
sa 13 a łoju l ' / 2 kamienia, po 75 zr. ; Niewia­
rowski z Winniczek, 6 sztuk, ważących mięsa 
14 %  a łoj u 2 kamienie , po 85 z r .; Majlach 
Katz z Łopatyna, 12 sztuk, ważących mięsa 11

Od Igo do 15go maja 1839 przywieziono do 
Lwowa c h i  eh  a 1335 cetn. 80 funt. a m ą k i  
8563 celnarów 39 funtów.

Biała d. 25. maja 1839. Właściwie dopiót’0 
w początku tego miesiąca zaczęły się u nas ro­
boty w polu, lecz częste deszcze przerywają j e » 
zresztą powietrze dosyć sprzyja wegetacyi i ozi- 
mrtry także znacznie się poprawiły. Lecz za to 
ogrody owocowe i warzywne zbyt wiele cierpi? 
od nadzwyczajnej mnogości gąsienic i robactwa, 
które juz dotąd wiele drzew i rozsad zupełnie 
ponadpsuwały.— Ceny u nas sa następujące: ko­
rzec pszenicy płacą po 6 złe. do 6 złr. 30 kr-i 
żyta 3 złr. 15 kr. do 3 złr. 45 k r .; jęczmienia 
2 złr. 30 kr. do 2 złr. 45 kr.; owsa 1 złr. 36 kr. 
do 1 złr. 45 kr. m. k.— Stopień okowitej w garn* 
cn po 1 kr.; a zatem garniec 30 stopniowej WV' 
pada na 30 kr.; anyżkowej zaś stopień po * f » 
kr. mon. kenw. Konsumpcyja wódki jest bat'* 
dzo mała, i niema powodu spodziewania się w'ię* 
kszej. — Okoliczność ta, iż w Węgrzech co ra» 
bardziej mnożą się gorzelnie, nie obiecuje ko­
rzystnych widoków dla Galicyi, owszem Jep*eJ" 
by było nie spuszczać się na sprzedaż wódki dc 
Węgier, lecz zwrócić uwagę na inne g a ł ę z i e  kra­
jowego gospodarstwa n. p. ua chów bydła ,  któ­
ry niestety I zaniedbujemy.

— W  id den dnia 23. maja 1839. — 
H a n d e l  w o ł  :n i.

a) Odważenie wotów przez ofertę za p o ś r e ­
dnictwem naszem sprzedanych i w ostatniena t>a" 
szem doniesieniu wzmiankowanych: Woły palia 
Breczunawicza z Bołszowca 199 sztuk na dwa 
oddziały .■ rdztelone , l. j. 100 większych a - 
mniejszych, para większych ważyła mięsa i> 
jem  1132 funty, a sztuka wydała łoju 69 
tów , z mniejszych para ważyła 974 f u n lo W  > 
sztuka wydała łeju 57 fantów. Transport wo­
łów p. Hellerrnana z Grodziska, obwodu *ze

T E A T R  P O L S K I .
■

W poniedziałek: W ybawca, komedyja liryczny w 
tach, dla tutejszego teatru napisapa‘

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 22. Bozinaitości.) _
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szewskiego, podobnież na dwa oddziały podzie­
mny, 90 większych, a 19 mniejszych, para z 
Większych ważyła mięsa z łojem 987 funtów, a 
sztuka wydała łoju 57 funtów — para z mniej­
szych ważyła mięsa z łojem 840 funtów, a sztu­
ka wydała łoju 37 funtów. — Nakoniec 88 wo- 

p. Władysława Kraińskiego z Hermanowie,
. °W odu przemyskiego, także na dwie części po­

dzielonych, to jest 80 większych a 8 mniejszych, 
kara z większych ważyła mięsa z łojem 1020 
funtów, a sztuka wydała łoju 76 łuntów; — 
* niniejszych zaś para ważyła 800 funtów a szlu- 

* a Wydała łoju 53 /2 funta— pierwszy zaś wół 
jak zwany tu Braut, ważył mięsa 497 a łoju 111 
ntntów.

Bo odważeniu okazało się, iż waga oszacowa- 
n,u naocznemu i względnie tych wołów nie od- 
P°wiedziała —  najpierwsi bowiem znawcy szaco- 
Wau vvoły p. Iłreczunowicza.do 12 a mniejsze 

10, w przecięciu 11 cetnarów, na którą 
" aS9 i zakłady porobiono; — wołów p. Iłellerma- 

a s*acowano parę w przecięciu 9 %  celnara, zaś 
P.3*® Wołów p. Kraińskiego 9 %  cetnara'; jedno- 
8 osnie zaś,, gdy już woły były podzielone, li­
czono woły p. Kreczunowicza do najlepszej , zaś 
" ’°fy P- Kraińskiego do średniej jakości. Skutek 

nad wszelkie oczekiwanie przeciwnie oka- 
., ’ a handlarze i rzeżnicy nad wołami p. Kra-.

•sttjego podczas bicia tak dalece się zachwy- 
b* a ’ lZ handlarze z targu właśnie pod ten czas 

» ącego przyjeżdżali w celu widzenia, mięso bo- 
j 111 kyło nader piękne, a jakość policzono do 
zwyczajnej ( ausgezeichnete Qualitdt) ;  wła- 

fuhrc * ^  oznaczyli wyrazem lokalnym Braut- 
iak - K' ’ vv lyrn »'°ku nikt jeszcze takiej
łv C{ w°mw niedostawił; — jeżeli bowiem wo- 

• z P" narona Konopki były 88 funtów, to para 
.7  ważyła 12 cetnarów, i dla tego wołorri p, 

dwóch uslapm muszą. — (fprócz zaś tych 
» czain '• k-n' lyj wołów nie było żadnych nadzwy- 

j akości.
nie^ Pcy 1 _ uiianowicie kompanija Braun i Ba- 
kraió5J(- Z' eZ Ernst, Thomas i Stein, tak panu 
s,kie l®rnu jok p. Hellerniauowi, i to za wszy- 
to -je ,°  ̂ ’ mniejsze i większe cenę umówioną , 
fum w Ẑ n wmd. wal. z drugim procen-
s*e irfi naszaJ obecności Zaliczyli, a obchodzenie 
ce ■» ‘ ‘a ,e ti'Le hyło także porządne, tak dalc- 
bp2 ]Q upey woły podzielili , a pan Kraińshi 
l’0dzie]ŜVV̂an!a ^°S s°k'e wybrał, zaś po drugiem 

' ^ łło . ClU kicia wyciągnięcie gałki ozna-

V) Na wysłane oferty panu BomaszkaDowi i 
Kułakowskiemu do Weiskirchen także po 38 %  j 
złr. w. w. z odtrąceniem drugiego procentu nie 
mamy żadnej odpowiedzi, zdaje się tedy, że 
targ ołomuniecki odbył się stosunkowo do cen 
rzeczonych.

c) Od poniedziałku do dziś sprzedawano tu­
taj stosunkowo do wagi cetnar, czy to wołu ga­
licyjskiego czy węgierskiego po 38 do 39 zlr. 
w. w. a lo "handlarze bez, przychodni z odtrącę-# 
niem drugiego procentu, którato cena aż do 
końca tego miesiąca utrzyma się , ileże i jutro 
wyślemy oferty do Weiskirchen poste restante 
od przeciwnej partyi handlarzy ołomunieckicli 
od cetnara po 38 %  złr. wal. wied. z odtrące­
niem drugiego procentu; dalsze zaś widohi za­
wisły od sku.ku jarmarku peszleńskicgo, w przy­
szły poniedziałek, to jest: 27go zaczynającego 
się; —lecz to pewna, iż wołów węgierskich ma­
ła jest liczba i mała przybędzie na jarmark ' 
peszteński, ale jest oczekiwana większa ilość 
wołów dobrej jakości gałicyjsko-multańskicli

H a n d e l  w ó d k ą :■ Spekulanci tutejsi są goto­
wi na późniejsze miesiące, to jest: sierpień, 
wrzesień i październik pozawierać kontrakty na 
większe partyje okowitej 30°, lecz nie po wyż- 
Bzych cenach jak stopień po £3 do 24 kr. mon. 
konw. przed rogatkami. » *

Dnia 24go maja 1839. H a n d e l  w o ł m i .  
Odwołując się do naszego wczorajszego doniesie­
nia dodajemy., iż pp. Kreczunowicz , Kelłermann 
i Iiraiński po uczynionym obrachunku sami wy­
znali, iż wyższą cenę tutaj uzyskali, niż im w 
Ołomuńcu dawano. Waga wołów tak dalece 
handlarzom wczoraj dopisała, iż na jednej sztu­
ce wolu na targu 15. maja w Ołomuńcu kupio­
nych, 10 złr. wał. wied. zyskują. Dzisiejsze 
zakontraktowanie stanęło po 38 do 39 %  złr. 
wiedeńskiej wal. za cetnar wołu galicyjskiego, 
zaś po 3 8 %  do 40%  wied. walucie od celnara 
wołu węgierskiego. Kompanija Ernst, Thomas i 
Stein, iącznie z kompanija Braun i Baniek, 
ciiągle nam podpisuje oferty na ten i na przy­
szły już tydzień za woły dobrej jakości od ce­
tnara po 38 %  złr. w. w, z odtrąceniem dru­
giego procentu, którato cenę nam także dano 
dziś na targu, skoro mi wręczoDo list p Przy- 
bysławshiego zDżurkowa, chko Lwów 19. maja, 
mocą którego wzywa nas do wysłania mu ofer­
ty na 250 sztuk wołów na targ ołomuniecki 5 • 
■czerwca dostawić , się mających; lecz interesu 
nie ukończyliśmy zupełnie, bo nie chcieliśmy



przyjąć zaręczenia za |«kość 65 funtów. Na tar- 'wiadome; kilka także partyj zsypano do sp
gu ostatnim ołomunieckim kupowano po 39 złr. 
z. odtrąceniem drugiego procentu. W Ołomuńcu 
stają do kupna: dla Pragi Guslas, Waniek dla 
Berna. — Podług obopólnego układu handlarze 
nie kupują, dopóki koinpanije rzeźnikó„\v ■wie­
deńskich Fischer i Haubncr niekupują.. — Iłom- 
panijc Traudler, Steinbacli, Fabisch i inni spól- • 
nie kupują. — llubert najczęściej przybija targu. 
Dziś wyjechali tak handlarze jakoleż i ltompa- 
nija rzeźników Fischer i Ilaubner do Pesztu na 
jarmark, który właściwie 7go czerwca to jest na 
św. Medarda przypada , lecz juz w następny po­
niedziałek to jest 27go maja poczyna się i przez 
28 i 29. b. m. trwać będzie. — Woły przeto z te­
go jarmarku 3go i 4go czerwca tutaj przybywać 
zaczną.

( Gazeta Krakowska.) Kraków. Ceny zboża 
w czterech gatunkach, na targowicy w Klepa- 
t z u  przy Krakowie sprzedawanego:

Dnia 21. maja
1 fi

ł
2

1839. r. zł. gr. I zł. Igr- zł. | gr. zł. gT-

Korzec psze/-.cy . 22 15 21 --- 20 ó 18 —
• —  żyta. . . 10. — 9 --- - 8 10 — —■

—  jęczmienia. b — 5 15 , --- — — —
— owsa . . b 15 5 20 5 6 —-
—  gfochu. . 7 — 5 — — — — —
—  jagieł . . 21 — 20 — 18 — 17 —
—  rzepaku . 17< • “

Wrocław dnia 18. maja. Właśnie przybyło 
juz do nas kilku kupców z zagranicy ua w e ł- 
n e , którzy przeglądają uprzednio składy dawnej 
wełny, i juz kilka partyj doborniejszej po ce­
nach dotąd płaconych zakupili. Atoli zawsze 

•jeszcze najpoządańszym towarem jest wełna or- 
dyuaryjna cetuar po 45, 50 do, 55 talarów prus.

-  (Preus. Handl. Zeitung.)

•
Gdańsk dnia 18. maja 1839. W początku 

tego tygodnia była nasza targowica zbożowa bar­
dzo ożywiona, ponieważ przedający nakłonili się 
do zniżenia cen, Wystawiono. było do sprzc-* 
dazy 1368 łasztów pszenicy, 507 żyta, 105 gro­
chu, 153%  jęczmienia;, z tych przedano pszeni­
cy 661, zyta 255, grochu 89, jęczmienia 124 
łasztów, a mianowicie: pszenicę czerwona 127 
funtową po. 452 zł. prus., czerwono-pstrokata 130 
do 132 funtową po 470 do 490 zł. pi\, pstroka­
tą 131 do 132 funtową po 510, 520 do 530 zł. 
prus. — Kilku przedanych partyj ceny nie są nam

chrzów. — Łaszt zyla 119 do 122 fuutowego pła­
cono w początku tego tygodnia po 200 do 205 
zł. prus., wczoraj zaś pi-zedawano 122 fuutowe 
po 198 zł. prus.; grochu po 215 do 240 zł. 
prus.; jęczmienia dwojaka po 195 do 210 zł. 
prus,, czwartaka po 135 do 160 zł. prus. Tylko 
zdrowe i nie stęchle zboże miało pokup, takie- 

?go zaś, co miało wady, truduo się b y ł o  pozbyć. 
Przybyła dzisiejsza poczta ostudziła chęć poku- 
pu , albowiem nie najlepsze nadeszły wiadomo­
ści. Obawiamy się, ze na przyszły tydzień zno­
wu ceny spadną. Ohm spirytusu kartoflanego 
80 proc. Trał. płacą po 16 tal. prus. a tutejsze­
go żytniego 83 proc. Trał. po 22 do 23 tałaró'* 
pruskich.

.  -----------
Londyn dnia 17. maja 1839. Ceny średnie 

z ostatniego tygodnia: kwarter pszenicy 70 szyk 
6 den., jęczmienia 39 szył. 8 den., owsa 24 
szyi. 11 denar., żyta 41 szył. 5 den., bobu 38 
szył. 8 den., grochu 38 szył.5 detjar.

Ceny średnic z ostatnich 6 tygodni: kwarter, 
pszenicy 70 szył. 4 den., jęczmienia 39 szył- 8 
denar., owsa 24 szył. 9 denar., zyta 40 szył* ® 
den., bobu 37 szył. 10 den., grochu 38 szyk 
1 denar. * *

Cło na ten tydzień : Od kwartetu pszenicy 10' 
szyi. 8 denar., jęczmienia 3 szył. 4 den., owsa 
10 szył. 9 den., żyta 9 szył. 6 den., bobu l4  
szył., grochu 12 szyi. 6 denarów. . .

(Preussische Handl. Z eit.f

Z  S i d n e y  ( w  A ustralii) z dnia 1- grudni® 
r. z. donoszą, że w’ skutek znacznej posuchy» 
panował tamże wielki pomór między owcam > 
klęska ta dotknęła szczególniej jagnięta, bo z dz%  
sięciu ledwie jedno przeżyło dwa dni po u l° 
dzeniu. Obliczono, iż w sześciu obwodach łVł 
ginęło 15. do 20,000 jagniąt. .. \

( Preussische Handl- Z e

Ilolej żelazna w Węgrzech.
Z  P e s z t u .  —  W iadom o, że Maurycy ^  

mann otrzymał najwyższe pozwolenie do^r°zP__ 
od Pesztu aż do granicy

r e s z b u r g a
azi) 
lać

namiestniczego rozporządzenia,, komitat PCSZ| 
ski m ia n o w a ł  teraz kornisyją z  u r z ę d n ik ó w  ^  
żynierów, aby takowa projekt ten W duc 1 ,-

' '■ ■ ’ 1 ' 1836 na rzeczo.^

znania przestrzeni
aż T I 1 7 ’ vv kierunku zacząwszy od Preszm**®- 
^ m i f r  t r yn=a’ - ć  kolej żelazna,

y ton juz ukończono, a na mocy kroknr

tyltułów sejmowych z roliu 
przestrzeni dokładnie rozpoznawszy > Y Ądlcr\ 
rze sprawę zdała.

W teJ


